SOBOTA. 


ź Par Prenumerata 
KRAKÓW 
d. 3 nireca 


1830 r. 


kwart: zł. 9, 
miesieczna 3. 


Ner poje: gr. 10, 


GONIEC 


KRAKOWSKI, 


DZIENMK POLITYCZNY, HISTORYCZNY i LITERACKI. 


Dziś o godzinie 7 w wieczór dany będzie przez Panią 
Hesse Nadworną śpiewaczkę z Drezna, w sali Knotza koncert 
wokalny. 

Dnia jntrzeyszego to jest 4 Lipca, balon Tuszila, nie- 
zawodnie puszczonym będzie, ieżeli deszcz nieprzeszkodzi. 


WARSZAWA. (27 Czerwca.) N. Pan ozdobił J. K. M. 
Xięcia Karola praskiego orderem orla bialego: 

lzbą poselska zatrudnia się teraz uwagami nad rapportem 
rady stanu i petycyami do tronn. Wezoray po krótkićm wy- 
pocznieniu zgromadzili się członkowie ony powtórnie ku 
wieczorowi i późno w nocy odbywali swoie czynności oby- 
watelskie, 

(28). N. Pan mianował hrabianki Annę Ożarowskę ; Emi- 
lię Grabowskę, oraz P. Julię Lewickę, freylinami N, Pani. 

Adres do N, Pana, uchwalony przez izbę poselską, wniósł 
sam marszałek, Deputacya, która go N. Panu przedstawi 
sklada się z PP. Teod. Slaskiego , Ant, Suchodolskiego, Ern. 
Falca, Józefa Jabłonowskiego, Ign. Dembowskiego, Jana Ro- 
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<tworowskiego, Jakóba Piotrowskiego , Ign. Wężyka, Wine. 
Gawrońskiego i Józ. Wiszniewskiego, wszystkich członków 
izby. 

Wczoray był u dworu wieczór tańcuiący w Łazienkach 
Królewskich. 
Wypis z; Prolokólu Sekretaryatu Stanu Królestwa Polskiego. 

z BożEY LASKI 
MY MIKOŁAY L 


Fpsanz WszEcH Rossyr Krón 'PoLski etc ete etc, 


Chcąc oznaczyć sposób wykonania artykułu i postanowie- 
nia naszego z dnia 2 (14) września 1829 roku względem ob- 
chodzenia corocznie w dniu 8 maia uroczystości naszego kró- 
lewskiego ordera $. Stanisława; na przedstawienie kom- 
miss; i rządowey wyznań religiynych i oświecenia publicznego. 

Postanowiliśmy i stanowiemy co następuie: 

Art I. Każdego roku w dniu powyższym, jako poświę- 
conymi uczczeniu S. Stanislawa biskupa, patrona korony pol- 
skićy, odbędzie się w stolicy królestwa, w kościele parafial- 
nym S. Krzyża, w miastach zaś woiewódzkich w kościołach 
przeznaczonych do obrzędów uroczystości kraiowych, nabo- 
Żeństwo, a mianowicie msza Spiewona, W stolicy ile bydź 
może, przez iednego z JRX. biskupów, naszym królewskim 
orderem S. Stanisława zaszczyconych; po miastach zaś wo- 
jes ódzkich, przez miejscow ego JNiedza biskupa, lub w nie- 
obecności togoż, przez iednego Z JXX. prałatów kapituły 
katedralnćy, a szezególniey tegoż orderu kawalera. 

Art. 2. Po skończonćy mszy świętćy, odśpiewanem bę- 
dzie Te Denm laudamus, odprawione oraz modły zwyczayne 
za Nas, Naszą rodzinę i pomyślność kraiu. 

Ari. 3. Na nabożeństwie tém znaydować Się powinni, 
ubrani w mundurach sobie właściwych i z ozdobami orderu, 
wszyscy w miejscu znayduiący się tegoż orderu kawalerowie. 

Art. © Po skohczonćm nabożeństwie, gdzie uproszone 
w stolicy przez ministra wyznań religiynych i oświecenia pu- 
blicznego, po innych miastach przez prezesa kommissyi wo- 
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jewódzkiey, mieyscowe damy, w assystencyi cze ieuit naystąr- 
szych klassa kawalerów naszego królewskiego orderu Sgo 
Stanislawa, zbierać będą dobrowolną ialmużnę; która po 
obliczeniu przez kawalerów assystuiących przesłaną zostanie 
na ręce przelożonego JXX. missyonarzy warszawskich na 
wsparcie szpitala pod nazwiskiem Dzieciątka Jezus. 

Art. 5. Dla podania sposobności składania dobrowolnty 
jalmużny, na powyższy ceł przeznaczonćy, mianowanym zo- 
stale raz na zawsze jalmużnikiem naszego królewskiego or- 
deru $. Stanisława, każdy zgromadzenia JNN. missyonarzy 
wizytator, z wolnością wyręczenia się przez swego zastępcę 
podczas nieobecności w Warszawie. 

Art. 6. Wykonanie ninićyszego postanowienia, które w 
dzienniku praw umieszczone bydź ma, Kommissyi rządowóy 
wyznań religiynych i oświecenia publicznego poleca. 

Dan w Zamku naszym królewskim w Warszawie dnia 
19 (31) muja roku Pańskiego 1830, a Panowania Naszego 5go. 

(podpisano) MIKOLAY. 


Minister wyznań i oświecenia (podpisano) Stan. Grabowski. 
— Przez Cesarza i Króla (5. NS.) Minister sekretarz stanu; 
(podpisano) Stefan hr. Grabowski, =- Zgodno z eryginalem : 
Minister sekretarz stanu (podpisano) Stefan ir. Grabowski. 
Zgodno z oryginałem: Radca sekretarz stanu, jenerał dywi- 
zji (podpisano) Kossecki. — Zgodno z wypisew w zastęps: 
ministra sprawiedliw. radca stanu M. Weznicki. Za sekreta- 
rza jeneralnego, szef bióra, Mlodzianowski. 


NOWA 
JAŚNIE WIELMOŻNEGO IIRABIEGO ORDYNATA 
ZAMOJSKIEGO 
PREZESA SENATU 
Przy zamknięciu seymu dnia 28 czerwca 1830 roku, 
NanaAŚNIEYSZY KRór, 
Pax nasz Mizościwy! 
SZANOWNY ŃŚENACIE! 
PRześwrierNa Izno PoSELSKA! 
Zbliżyła się godzina, w którey lzby połączone składać 
naią u podnóżka Tronu Waszćy Królewskićy Mości, Pana 
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naszego Miłościwego, sprawę z swych czynności na obra- 
dach ninieyszego Seymu, do naywyższego ocenienia Pań- 
skiego. 

Wierny Senat Twoiego Królestwa Polskiego Nayjaśniey- 
szy Panie, a Panie nasz Milościwy, z nayżywszą i pelną 
uszanowania wdzięcznością, uyrzał, że raczyłeś Wasza Kró- 
lewska Mość laskawie przychylić się do zaniesionćy przez 
niego prożby, i rozkazałeś wnieść do lzb projekt względem 
wystawięnia wspanialomysśłnemn Ustawodawcy naszemu, nie- 
śmiertelnćy pamięci Alexandrowi pomnika narodowego, 
wdzięczności narodowey. Skutek odpowiedział oczekiwania, 
kiedy w tćy ważucy sprawie tyczącey się z tak bliska ho- 
noru narodowego, Senat sądził się bydź tlómaczem uczuć 
wszystkich mieszkańców Królestwa. Wniesiany proiekt w 
tey mierze, nietylko iednomyślnością, lecz z naywiększćm 
uniesieniem w prawo zamienionym został, 

Przyięty proiekt do prawa przez lzbę Poselską o wló- 
częgach i Żebrakach, dobroczynne zamiary maiący na wzglę- 
dzie, przywrócenie na drogę moralności ladzi rozpuszczo- 
nych i często do popelnienia występków skłonnych, iako 
zaradzaiący w samém źródle tey klęsce postępuiącego sta- 
nu cywilizacyi, z wdzięcznością przyiętym został przez Še- 
nat. — 

Proiekt do prawa przyięty przez Izbę Poselską, wzglę- 
dem zmiąny artykulu 127 prawa ŃŚeymowego o hypotekach 
zr. 1818, oraz względem dowodów legitymacji przez świad- 
ków, znaczne ulepszenia w sobie mieszczący, przez Nenat 
również przyiętymi został, 

Proiekt do prawa względem służebności, pastwiska i wrę- 
bu przez Poselską lzbę przyięty, zaradzaiący niedogodno- 
ściom w używaniu tych praw doznawanym, podobnież przy- 
iętym został przez Senat. 

Proiekt do prawa względem zmiany przepisów © niewa- 
Żności małżeństwa, usuwający kolizye w wykonaniu tóy czę- 
ści prawa r. 1925 wynikłe, przyjętym został przez Senat, 
W wniesieniu tego prawa, upatrywał wierny Senat Twóy 
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Nayiaśnieyszy Królu, dowód troskliwości Pańskiży, w zape- 
wnieniu wypełnienia obowiązków wyznania Oyców naszych, 
wyznania większey części mieszkańców Królestwa Polskie- 
go, kartą konstytucyjną nietylko zastrzeżonego, ale nadto 
pod szczególną opieką zostaiącego. 

Z równą wdzięcznością, iak i uszanowaniem, słyszał 
Senat Nayjaśnieyszy Panie zapewnienie dane z ust Królew- 
skich, przy otwarciu Obrad Seymowych, względem wWniesie- 
nia Prawa Skarbowego, które na niewątpliwych zasadach o- 
pieraiąc przychody i wydatki kraiowe, również stanie się 
każdego mieszkańca Królestwa, prawną zasłoną. 

Tylą dowodami Jaskawości i troskliwości Waszey Kró- 
lewskiey Mości o dobro naszego krain przeięty Senat szczę- 
śliwym sądzić się będzie, ieżeli w używaniu udzielonych mu 
obowiązków dobroczynnym W. K. M. Pana naszego Miło- 
ściwego zamiarom, ciągle i skutecznie odpowiadać zdoła. 


Gaons 
JAŚNIE WIELMOŻNEGO 
JÓZEFA LUBOWIDZKIEGO 
MARSZAŁKA IZBY POSELSKIEJ 
Na posiedzeniu Izb polączonych przy zamknięcia seymu 
dnia 23 czerwca 1830 roku miany. 
NAJAŚNIEYSZY PANIE! 
KRóLu r Pavie NASZ MIroścIWY! 
Skończyliśmy nasze prace, a owoce ich przychodziemy 
złożyć u stóp Tronu Waszćy Cesarsko - Królewskiey Mości. 
Niedawno nad grobem Monarchy, którego Nayjaśnieyszy 
Panie tak słusznie wspólnym naszym Dobroczyńcą nazywasz, 
łzy nasze zmieszalismy z Twoiemi; teraz przez Nankcyą 
Prawa któremiśmy pierwsze uchwalili, wspólnie z nami prze- 
niesiesz Królu uczucia wdzięczności do późnych potomków. 
Wzniesiony pomnik przypomiaaiąc cnoty Alexandra, zachę- 
cać ich będzie do poświęcenia się dla dobrą ludzkości, dła 
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dobra Kraiu które On potężną dźwignął prawicą, i którego 
byt polityczny nadanem zasadniczem Prawem ustalili, 

Inne proiekta do praw, któreśmy przyjęli , ściągaiące się 
do zmian w prawie hypotecznćm, dotyczące włóczęgów i że- 
braków, tudzież służebności, pastwiska i wrębu, przyniosą 
pożądane w prawodawstwie naszem ulepszenia. 

Zdawało się w Izbie, iż nie mogla przyjąć proiektów 
do praw o użytkowaniu lasów, i wzgledem zmiany przepi- 
sów o unieważnienia i rozlączeniu małżeństw, Pierwszy 
z nich dotyczył rozporządzeń, których nie zdawała się wy- 
magać dotychczasowa potrzeba i wścisłym zostawał związku 
z ogólnemi kodexu przepisami o użytkowaniu, które przey- 
rzenia i bliższego do kraiu zastósowania potrzebować mo- 
ga. — Drugi wymagał rozbiorów, których krótkość czasu 
nie dozwalała; nie mogąc więc dostatecznie ocenić skut- 
ków nowych rozporządzeń w tym ważnym przedmiocie, lz- 
ba Poselska wolala pozostać przy dotychczasowem prawie, 
w przekonaniu nadto iż mądrość Twoia Nayjaśnieyszy Pa- 
nie, usunąć potrafi przeszkody, które się w wykonaniu ie- 
go spotykać dały. — Nayjaśnieyszy Panie! Słyszeliśmy tylo- 
krotnie wynurzone Twoie najlepsze chęci dla dobra kraiu 
naszego, urzetelnileś ie licznemi Twemi dobrodzieystwy, 
sumienie nas przeświadcza, iż taż sama chęć dobra publi- 
cznego prowadzila nas w naszych obradach, niedo naszego 
szczęścia nie brakuie, iak kiedy to Nayjaśnieyszy Panie uznaiąc, 
przychylne serce i na dal zachować nam raczysz, a wdzię- 
czni Polacy lask Twoich, Nayjaśnieyszy Panie, gotowi za- 
wsze będą poświęcić życia i maiątki za swego króla, prawa 
i oyczyznę. 


N. Pani opuściła dnia weęzorayszego stolicę o godzinie 
8 zrana. Wyiechał także z Warszawy J. ©. M. W. X. Mi- 
chał. 

Dnia wcezorayszego odbyło się uroczyste przeniesienie ser- 
ca Jana III do kaplicy u O0. Kapucynów. Mały kościół zae 
ledwie mógł pomieścić osoby do orszaku obrzędowego konie- 
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cznie należące, ale po za kościołem nierównie większa licz- 
ba osób zgromadziła się, ażeby oddać cześć pamięci Sobie- 
skiego. Powiedzieli mowy J. U. Niemcewicz i J. X. Wiktor 
z zakonu OO. Kapucynów. Po południa jdo godziny 8 zwie- 
dzała publiczność kościół dla widzenia kaplicy i katafalku. 
Pierwszą zdobi popiersie marmurowe Jana IT, oparte o 
Ścianę marmurem wyłożoną. Z wziętych z prywatnego zbio- 
ru zbroy uformowano po czterech rogach katafalku czte- 
rech rycerzy w zawoiach. 


Polityka. 


NOWOŚCI ZAGRANICZNE. 

GRECYA. Rozporządzenie Prezesa z dnia 31 Kwietnia 
podzieliło summę 50,000 talarów za wynagrodzenie wyspor: 
Hydra, Spezzya i Ipsara. Ilydra pobierze 24,500 talarów, 
Spezzya 15,000 a Ipsara 10,590 talarów. 

SZWECYA. (Z Sztokołmu 11 Czerwca.) Donoszą z Hal- 
singelande z dnia 27 Maja co następuie: sZdaie się bydz 
klamstwem donosić z uecywilizowanego mieysca |na 37 mil 
odlegiego od stolicy że w Main sanna droga trwa ieszcze; 
a przecież to iest niezawodną prawdą, dziś tak mocny śnieg 
pada iak w Styczniu, 


O , . 
Rozmaitości. 
Dzika kobtelła. Roku 1741 w Październiku zjawiła się 
w Szampanii, we wsi Songi młoda dziewczyna, niaiąca lat 
okolo 9, 10, lub 11, ubiór iey był dziwacznym, złożonym z 
kawalków skór i podartych szmat plóciennych. Nikt nie wie- 
dział z kąd przyszła, Nikt iy mowy nierozumiał; ićy twarz 
i ręce byly tak czarne iak heban, wlosy dlugie rozpuszczo- 
ne, nogi bose; w ręku trzymala krótką, sękatą palke na- 
ksztalt maczugi. Wieśniak z Songi, Zatrwozony widokiem 
tey osobliwéy istosy, rozumieiąc że to czarownica, poszczu! 
na nię brytana, Z obrozą Żelaznemi kolcami obwarowan: 
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Czarna dziewczyna niezląkłszy się psa bynaymnićy, który 
ku niéy poskoczył, z roziskrzoną w oczach zaiadłością, u- 
derzyla go maczugą iv łeb tak silnie, iż zdechł natychmiast 
Postrzcżono iż palce iey rąk były dluższe, niż u zwyczay- 
nych Indai, samą potem wyzcala chrzest i wychowanie przy- 
iąwszy, iż bląkaiąc się w lasach, za pomocą tych dlugich 
palcówi, przeskakiwała iak wiewiorka z iednego drzewa na 
drugie. 

Na posiedzeniu z dnia 7 akademii umieiętności miano- 
wanym został P. Arage na stałego akademii sekretarza w 
mieysce zmatlego Pana Fourrier. P. Humbold złożył Aka- 
demii rozprawę o nachyleniu magnesowćy igiy w pólnocnćy 
Azyi, rozprawa ta będzie niebawnie odczytaną. 

W "Teheranie bylo d. 

W Dorpacie zakończył Życie propessor Fwers, W testa- 
mencie Żądal, ażeby go pochowano wieczorem o godzinie 
104 bez Żadnego orszaku, i ażeby nazaiutrz zrana z maią- 


tku iego dane było kosztowne Śniadanie; przepisał nąwet 
gatunki win i potraw. 


27 niaia trzęsienie ziemi. 


Królewiecki uniwersytet poniósł stratę przez Śmierć ie- 
dnego z naydawniejszych swoich professorów Gasparago, 
który wykładał jeografię i statystykę. 

W Anglii zaskarzył do iednego z tamieyszych sądów han- 
dlarz mleka mlodą dziewczynę, która koniecznie chciala zo- 
Stać jego Żoną, pomimo Że on naymnieyszcy nie czuł w so- 
lie chęci do stann małżeńskiego. Oskarżyciel przedstawił 
sędziemu, że gdziekolwiek tylko się ruszy, wszędzie go 
dziewczyna Ściga, w domu nawet własnym, stoi mu przed 
drzwiami i gwaliem chce zostać iego małżonką; že nawet 
razu iednego do takiego go przywiodła gniewu, iż byl zniu- 
szony oblać ią mlekiem i w błoto wrzucić, Sędzia wyslu- 
chawszy wprowadzoney sprawy, odpowiedzial oskarżycieła- 
wi, Że widzi oczywiście, iż dziewczyna w nim iest rozko- 
chaną, co przecież nie upoważnia go do oblewania jóy mle- 
kiem, gdyż to nie ugasi jćy ognia miłości , którym dla nie- 
go goreie, iak również niepowinien za jdy dobre serce ta- 
tzać ią w błocie, za co może bydź odpowiedzialnym; w koń- 
cu dodaf sędzia, że wyszle do niey człoaka sądu w cełu 
przestawienia jey, żeenapróżno usiluie wzniecić zapał milo- 
ści w czlowieku, który naymaieyszćy nie posiada ehęci po- 
zostania iey małżonkiem. 


— — ~ 


